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SŁABY UDZIAŁ
w wyborach do Senatu.
Faktyczna likwidacja „Brześcia". - Zuchwały napad 
na kancelarię adwokata dr. Rothfelda. - Śmierć 
25-letniej kobiety pod kołami pociągu. - Tragiczny

epilog jazdy na „gapę".
K ru a w e  za jśc ia  na S órnym  S lasku.

Do marynat ocet owocowy i winny poleca F-a „ZAKOPANE", Lwów, Akademicka 24. - -  Leona Sapiehy 25. 8695

NOWY EKSPERYMENT RADJOTELEFO- 
N1CZNY.

Genua, 22 lstopada. (PAT). Jacht se­
natora Marconiego, prezesa Aikademji 
włoskiej stanął na kotwicy w porcie ge­
nueńskim, gdzie pozostanie do końca br. 
Dowiadujemy się, że wkrótce senator 
Marconi dokona ciekawego eksperymen­
tu radiotelefonicznego, pomiędzy Rzymem 
a Cagliari na Sardynji, uzupełniając eks­
perymenty dokonane przedtem w zakre­
sie komunikacji radiotelefonicznej. Cho­
dzi mianowicie o możność automatyczne­
go połączenia się na odległość z jakim­
kolwiek aparatem telefonicznym oraz o 
uniemożliwienie przejęeia komunikacji 
telefonicznej przez osoy postronne.

 o------
BANKIET STARCÓW.

Follonica, 23 listopada. (PAT). Odbył 
się tutaj bankiet starców1, w którym wzię­
ło udział 23 uczestników mających od 
77 do 95 lat. Wedle obrachunku doko­
nanego przez jednego z uczestników ogól­
na ilość lat wszystkich uczestników ban­
kietu wynosiła 1799. \

Połączenie telefoniczne
Warszawa-Moskwa nadal przerwane.

BERLIN DEMENTUJE INFORMACJE 0 W YPA D K A C H  W  ROSJI. 
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa 23. listopada. (Z) Do 
Warszawy nadeszły dalsze informa­
cje o wypadkach na terenie Rosji. Po 
mimo zaprzeczeń, jakie pojawiły się 

strony oficjalnej sowieckiej i za­
przeczeń okrężnych przez Berlin, na 
granicy polsko - sowieckiej ze stro­
ny Polski czynione były rozmaite 
obserwacje. Według jednych infor- 
niacyj, w niektórych punktach stra­
że sowieckie miały się cofnąć do pa­
sa pogranicznego. Faktem jest, że 
połączenie między Warszawą a Mo­
skwą jest w  dalszym ciągu przerwa­
ne, jak również połączenie telefo­
niczne między Rygą a Moskwą. Z 
Berlina nadeszła do Warszawy wia­
domość, że Stalin wydal obszerny 
manifest do ludu rosyjskiego, w któ

rym zaprzeczył kategorycznie ja­
kimkolwiek wydarzeniom w Mo­
skwie. Należy stwierdzić tylko, że 
wszystkie radjostacje sowieckie dzia 
łają bez przerwy i nadają normalne 
programy. Niemniej jednak w ko­
lach finansowych oczekują potwier­
dzenia wypadków na terenie so­
wieckim.

Haga 23. listopada. (PAT) W e­
dług informacyj, uzyskanych przez 
korespondenta PAT-a w Rydze, w 
Rosji panuje spokój. Połączenia tele­
foniczne, telegraficzne i iskrowe fun 
kcjonują normalnie. W  dniu wczo­
rajszym nie nadeszła z Rosji poczta 
jak również nie nadeszły czasopisma 
sowieckie. Dziś natomiast gazety 
sowieckie nadeszły, brak wśród nich

jednak jednego numeru. Jako fakt 
charakterystyczny należy podkreślić, 
że posiedzenie C. I. K „  wyznaczone 
na 12. grudnia, zostało odroczone do 
22. grudnia.

DZIEŁO 0 EKSPEDYCJI ANDREEGO.
Sztokholm, 23 listopada. (PAT). Dzie­

ło o ekspedycji Andreego, w którem będą 
opublikowane m. in. różne dokumenty 
oraz pamiętnik Andreego, zostanie w 
przyszły wtorek wypuszczony na rynki w 
poszczególnych krajach. Dzieło to zawie­
rać będzie m. in. zdjęcia fotograficzne 
wykonane przez Andreego i jego towa­
rzyszy podróży.

NOWE POWODZIE WE FRANCJI. 
Paryż, 23 listopada. (PAT). Z całej 

Francji donoszą o większych lub mniej­
szych powodziach. Specjalnie groźna jest 
sytuacja w okolicach Nancy i Lille.

N
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APOLLO

Potężny 1 0 0  dźwiękowy film polski wytwórni PARAMOUMYU
Śpiew i mowa w  języku polskim Film pełen napięciu, i wzruszającej treści.

Roiyserji K. Ordyńskiego.

G Ł O S  S E R C A "
W  gł. roli: urocza lwowianka Janina Romanówna, A  Żabczyński, T. Olsza, 
Wszyscy bez wyjątku — a specjalnie każda matka ~  powinnf obraz ten 
zobaczyć. Początek o 3'15, 5*15, 7*20 i 9*30.

Słaby udział w wytorath do Senatu.
Dotychczasowe wynikf wskazują

na zwycięstwo iisty iw
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 23 listopada. (Z) Według 
nadeszłych z Całej Polski intormacyj wy­
bory do Senatu odbyły się priy minima!- 
nem zainteresowaniu i minimalnym ud*ia 
le głosujących. Zależnie od okręgów po­
szczególnych województw, głosujących 
było 15 — 20 proc. W województwach 
zachodnich procent głosujących był wpra­
wdzie -większy, ale w województwach 
wschodnich padał przez cały dzień deszcz 
tak, że w okręgach wiejskich wpływy 
atmosieryczne przyczyniły się do mini­
malnego udziału głosujących. Z raportów 
wynika, że głównie walka toczyła się mię 
dzy zwolennikami listy nr. 1, a zwolenni­
kami listy nr. 4, a częściowo listy nr. 7. 
W Warszawie przy minimalnym udziale 
głosująeyc bzdarzyły się wypadki że 
członkowie komisji oczekiwali przez kil­
ka kwadransów na pojawienie się glosu­
jącego. Pod wieczór zainteresowanie 
1 udzia’  gło jująeych jeszcze się zmniej­
szył, tok, że punktualnie o godz. 9 wie­
czorem wszystkie komisje ukończyły swe 
praee. Wobec powyższej sytuacji możliwe 
są rozmaite niespodzianki, przyczem 
dzielnik wyborczy jest niesłychanie niski.

KRAKÓW.
Kraków, 23. listopada. (PAT)’. W y­

bory do Senatu odbywają się na tere­
nie całego województwa w zupełnym 
spokoju, przy średniem zainterosowa- 
niu. We wsiach zainteresowanie słab­
sze, większe po miastach W Krako­
wie de godziny 15 głosowało ckoło 
40% uprawnionych.

LUBLIN.
Lublin, 23 listopada. (PAT). Spo­

kój i porządek nie został nigdzie za­
kłócony Frekwencja głosujących w 
obwodach -wiejskich bamLo słaba w 
godzinach przedpołudniowych, zwięk­
szyła się nieco po nabożeństwach. W  
ohwciach miejskich frekwencja więk­
sza niż na w i , W  godzinach wieczor­
nych frekwencja głosujących na wsi 
ynowu się zmniejszyła z powodu desz- 
mi i złego stanii dróg

TCZEW.
T~zew. 23. listopada. (PAT). Do 

godz. 15 na terenie okręgu wyborcze­
go nr. 29 frekwencja głosujących sła­
ba, dochodziła zaledwie do 50%>, a to
z powodu złego stanu pogody. Niemcy 
głosują gremialnie. Na całym, teranie 
•pokój.

KATOWICE.
K&towiee, 23 listopada. (PAT). Gloso­

wanie do Senatu oraz Sejmu śląskiego, 
poza drobnymi incydentami, klóre na­
tychmiast Likwidowano, odbywają się zu­
pełnie spokojnie Udział wyborców jest 
słaoszy, niż w ubiegłą niedzieię. Do go­
dziny 13-trj głosowało przeciętnie około

40 proc. Najsilniejszy ruch był -w Król. 
Hucie, gdzie oddało głosy okołc 50 proc. 
uprawnionych, w Katowicach ponad 40 
proc., w Bielsku około 30 proc. Popołud­
niu Ożywił się ruch w okręgu przemysło­
wym. W Pszczynie, liczba glosujących 
wyuusiła około 35 proc.

BTDG0SZCZ 
Bydgoszcz, 23 listopada. (PAT).) Na 

terenie miatta Bydgoszczy wybory odby­
wają się zupełnie w spokoju. Do godz. 7 
wieczorem głosowało przeszło 65 proc. 
uprawnionych do głosowania.

WDiNO.

Wilnc, 23 listopada. (PAT). Głosowa 
nie do Senatu w OKręgu Nr. 63 odbywa 
się w zupełnym spokoju. Porządek nig­
dzie nie został zakłócony Zainteresowa­
nie średnie z powodu deszczu i złego sta­
nu dróg. Są okolice, w których wskutek

Tem on de, 23. listopada. (PAT). 
Dziś o godz. 6 rano pekta wielka tama 
na rzece Skaldzie na znacznej szero­
kości. W  miejscowości G-remfoergen 
za iny został dworzec i kilkaset do­
mów.

Antwerpja, 23. listopada. (PAT). 
Wskutek gwałtownej burzy skalda 
wylała, zalewając piwnice w domach 
przybrzeżnych. W pobliżu St. Anna 
zerwana została tama na Skaldzie, 
wskutek czego miejscowość ta uległa 
zalaniu.

Ostenda, 23. listopada. (PAT). Gwał­
towna burza sroży się na całem wy­
brzeżu be’gij'skiem. Olbrzymie fale za­
lewała ulice nadbrzeżne. Silą wiatru j 
zostało wybitych 1 ardzo wiele szyb j 
w hotelach. W Brukseli burza pole­
czona z  ulewą, spowodowała zalanie

wylewu rzek. wyborey muszą udawać się 
do lokalów drogą okrężną, niekiedy wy- 
nusząta kilkanaście ‘kilometrów, względ­
nie przebywać zalane tereny łodziami. Do 
połuanis procent głosujących wynosił od 
10 do 30 uprawnionych.

POZNA*.
Poznań, 23 listopada. (PAT). Dzisiej­

sze wybory odbywają się przy średniem 
zainteresowaniu i frekwencji. Wskutek 
niepogody, deszczu i wiatru, ilość glosu­
jących niewielka.

i KIELCE.
Kielce, 23 listopada. (PAT). Dień dzi­

siejszy na terenie województwa kielec­
kiego upłynął spokojnie. Liczba głosują-

Warszawa 23 listopada. (PA T ) 
Na teranie całej Rzeczypospolitej nie 
notowano w  dniu dzisiejszym w zwią 
-ku z crłosowaniem do Senatu żad-

BELGUSKIEfó. *
A'eji Ruisbreckr i pobliskiego przed­
mieścia, wskutek czego połączenia ko­
lejowe zostały zagrożone. Wooa wtar­
gnęła do wielu piwnic w centrum 
miasta.

Parvż, 23. listopada (PAT) W  ka­
nale La Manche i na wybrzeżu Atlan­
tyku siożt się gwałtowna burza, wsku­
tek której ucierpiały secjalnie okolice: 
Remiremont, Boulogne sur Mer, Ha- 
wru, TrouviIle i Lurient. —  W wielu 
miejscowościach wylały rzeki.

Paryż, 23. listopada (PAT). Przy­
bór wody na Lekwaaie trwa dalej. Że­
gluga została przerwana. Liczą się 
z możliwością powndizi.

Berlin, 23. listopada. (PAT). Na 
północy kraju przeszła wie ka burza, 
wyrządzając znaczne szkody.

— — o-----

cycb z powodu bardz" złego stanu dróg 
jest znikoma. Do południa głosowało oko* 
lo 30 proc. uprawnionych

t BĘDZIN.
Będzin, 23 listopada. (PAT). Wedle 

doniesień z godz 17, frekwencja głosują­
cych w Zagłębiu Dąbrowskiem jest mriej 
sza, niż do Sejmu Bardzo mało głosują­
cych jest po wsiach, gdzie do godz. 17, 
złożono około 10 proc głosów. Na absty­
nencję wpływa silna wichura, szalejąca 
od rana. Spokoju nigdzie nie zakłócono.

BRZEŚĆ NAD BUGIEM
Brześć nad Bugiem, 23. listooaaa. 

(PAT). Na terenie okręgu wyborczego 
nr. 60 wybory odbywają się normal­
nie. Sookój nigdzie nie został zakłóco­
ny. Zainteresowanie wyborami dość 
duże.

ŁUCK.
Łuck, 23. listopda. (PAT). Do go­

dziny 1 4 w powiatach województwa 
wołyńskiego frekwencja głosujących 
wynosiła oioło 40%.

BIAŁYSTOK.
Białystok, 23. listopada. (PAT) Na 

terenie województwa białostudcego 
panuje całkowity spokój. Do godiziny 
15. frekwencja głosujących, szczegól­
nie po wsiach mała. z powodu złego 
stanu dróg, rozmokłych wskutek de­
szczu.

STANISŁAWÓW.
Stanisławów, 23 listopada. (PAT). Na 

całym terenie województwa stanisławow­
skiego przebieg wyborów zupełnie spo- 
kojny. Udział głoinjarych średni.

nych niepokojów i zaburzeń. Frek­
wencja w godzinacn przea- i popo­
łudniowych niewielka, ze względu 
na niesprzyjające warunki atmosfe­
ryczne, co sDecjalnie dotyczy woje­
wództw południowych i Górnego 
Śiąeka. Wskutek burz i zawiei w ca 
tym szeregu powiatów, a szczególnie 
Dowiatów południowych, uległy zni­
szczeniu linje telefoniczne i teleg-a- 
fiezne, wskutek czego wiaaomośri o 
wynikach głosowania do Senatu nad 
chodzą z wielkiem opóźnieniem.

w a r s z a w a

W arstw a  23. listopada. (PATj 
(Godz. 23.35). Wynik głosowania s 
179 obwodów m. Warszawy: Otrzy­
mały listy Nr. 1 — 45.473, Nr. 2 —
1.402, Nr. 4 — 22.898, Nr, 7 — 6.363, 
Nr. 17 — 13.94C, Nr, 18 — 12.619, 
Nr. 22 — 5. 217,

ŁÓDŹ.
Łódz 23. listopad? (PAT) Wynik 

glosowania z 10 obrodów. Listo Nr. 
1 — 3.692, Nr. 4 —  393, Nr. — 665, 
Nr. 12 — 1.170, Nr 18 — 906, Nr. 
19 -  285, Nr. 23) — 748.

POZNAN.
Fosmaft, 23 listopada (PAT). Wy­

niki wyborów z 377 okręgów: Lista 
Ni. 1 —  14.929. Nr. 4 —  16.316. Nr, —  
13.546 Nr. 12 —  9.02P

TCZEW •
Tcz<w 23. listopada. (PAT). Wy­

nika wyborów z Tc-iewa i Dowiatu : Li­
sta Nr. 1 —  3.816. Nr. 4 —  5.316. Nr.
7 —  2.024. Nr. 22 —  1.765.

BIAŁYSTOK.
Białystok, 23. listonada. (PAT). Wy­

niki wyborów z Białegosvoku miasta: 
Listo Nr. 1 —  10.271. Nr. 4 —  1.901 
Nr. 7 —  1.030. Nr. 17 —  8.902 Nr 
23 —  452.

GRUDZIĄDZ.
Grudziądz, 23. listopada. (PAT). O-

1 stateczne wyniki wyborów z m. Gru­
dziądza. ^ista Nr. 1 —  5.236, Nr. 4 — 
3.014. Nr. 7 —  3.000. Nr. 22 —  3.271

i — — B— W — ■

Krwawe zajścia na G. SI:. >ku
RozagiLowany tłum przez pastora zabił posterunkowego

(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa 23 listopada. (Z) Dzisiaj podczas wyborów do Sejmu ślą 
skiego doszło na Górnym Śląsku w niektórych miejscowościach do krwi 
wych wypadków.

W  miejscowości Gołaszowce pastor Halfinger w czasie agitacji wy­
borczej, spowodował wielkie zdenerwowanie tłumu, który rzucił sic na 
policję. Podczas zajścia którego dokładne szczegóły nie są do tej chwili 
ustalone, zabity został posterunkowy Schno/pke, Pastor Halfinger uciekł 
do Niemiec. 5

W  innej miejscowości komuniści napadli na członków Związku Pow­
stańców. Są liczne wypadki ciężkiego pobicia.

Groźne burce wylewy
NA WYBRZEŻU

fwzęśoicwo wyniki głoeowania
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Fakty czna likwidacja „Brześciu”
B„ pusłowie Kiernik, Mastek, i  Prager

będą zwalril&Bii za kaucją*
(1 elefonem od naszego korespondent* ).

HOROCHÓW.
Horcohfw, 23. listopada. (PAT) 

Wynik glosowania z 25 obwodów: 
Głosów ważnych 9.723. Padło na listy 
Nr. ] — 8.408. Nr. 4 —  7. Nr. 7 —  
196. Nr 11 —  248. Nr. 17 —  260. Nr. 
18 —  9 i Nr. 22 —  7.

KALISZ.
Ka’isz, 23. listopada. (PAT). Wynik 

glosowania z 11 obwodów podmiej­
skich i jednego miejskiego: Lista Nr. 
1 —  2.197. Nr. 2 —  43. Nr 4 —  1.007. 
Nr. 7 —  1.715. Nr. 12 — 70. Nr 18 —  
78. Nr. 23 — 3.

BYDGOSZCZ.
Bydgoszcz. 23 listopada. (PAT), 0- 

stateczne wyniki w m. Bydgoszczy: 
Lista Nr. 1 —  13.508. Nr. 4 —  11.267. 
Nr 7 —  5.717. Nr. 12 —  5.457.

W Y N IK I Z 1.660 OBWODÓW WOJ.
POZNAŃSKIEGO.

Poznań 23. listopada. (PAT) Pro 
wizoryczne wyniki głosowania z 
1,060 obwodów na terenie komisji 
wyborczej Nr. 35 woj. Doznańskiego: 
Lista Nr 1 — 75.802, Nr. 4 — 109.605 
Nr. 7 — 42.135 Nr. 12 — 25.760. Głoś ’ tsowało około 70 proc. uprawnionych.

TORUŃ.
Toruń 23- listopada, (PAT) W y­

niki wyborów z 500 obwodów na 
1023 okręgu Nr. 7: Lista Nr. 1 — 
39.879, Nr. 4 — 55.071, Nr. 7 — 
33.038, Nr. 22 — 20.849. Frekwencja 
około 80 proc.

N9W OGRÓDEK.
Nowogródek 23. listopada. (PA T ) 

Wyniki wyborów z 148 obwodów 
na 329-: Lista Nr. 1 — 70.408, 11 
409, 17 — 742, 19 — 1.251, 22 — 254. 
Ważnych głosów oddano 73.364, z 
czego lista Nr. 1 skupiła 99 proc.

BRZOZÓW,
Brzozów, 23 listopada. (PAT). Gmina 

Teleszów. Uprawnionych 190, głosowało 
188, wszystkie glosy padły na listę nr. 1. 
Gmina Newisfka. Uprawnionych 138, gło­
sowało 137, wszystkie głosy padły na li­
stę nr. I. Gmina Wesoła, uprawnionych 
1.050, głosowaio 1010. Nr. 1 — 1009, Nr. 
7 — 1.

RÓWNE.

Równe, 23 listopada. (PAT). Wynik 
wyborów z frit Równego. Lista nr. 1 — 
2.949, nr. 4 — 115, nr. 7 — 31, nr. 11 — 
74, nr. 17 — 1.307, nr. 18 — 15.

Korzec, 23 listopada. (PAT). Wynik 
wyborów w rn. Korcu. Nr. 1 — 476, nr. 11 
t, nr. 17 — 124, nr. 18 — 50.

GDYNIA.
Gdynia, 23 listopada. (PAT). Wynik 

wvbo'rów w m. Gdyni. Nr. 1 — 2.708, nr.
•4 — 1036, nr. 7 — 431, Niemcy — 28.

WEJHEROWO.
Wejherowo, 23 listopada, (PAT). Wy­

nik wyborów w m. Wejherowo. Nr. 1 —

Lwów 24. listopada.
(—) Wczoraj w  południe, grupa 

złożona z około piętnastu nieznanych 
naruzie osobników dokonała napadu 
na kancelarję adwokata dra Adolfa 
Rothfclda, członka Rady miejskiej, 
zajmującego wybitne stanowisko w 
partji sjonistycznej, zam. w Zniesie­
niu przy ul. Słowackiego 1. Napast­
nicy najpierw w ybili szyby z uli-y, 
następnie wyłamali drzwi wchodo- 

•we ao kancelarii i tutai zniszczyli

Warszawa, 23. listopada (Z). W 
dniu dzisiejszym —  jak już donosiliś­
my —  rozpoczęła się ostateczna likwi­
dacja więzienia wojskowego w Br te­
ściu. W godzinach popołudniowych 
wyruszyły z  Brześnia samochody w 
kierunku Warszawy. Uzęść areszto­
wanych b. posfow jeszcze w ciągu dzi­
siejszej nocy będzie umieszczona w 
jednem z więzień. warszawskich, część 
zaś będzie eskortowana do małego wię­
zienia powiatowego w Grójcu W ko­
łach politycznych uważają likwidację 
więzienia wojskowego w Brześciu za 
moment do zwolnienia a esztowanycb 
b. posłów. Wiadomo było dziś w War-

1.114, nr. 4 — 1.065, nr. 7 — 469, Niem-y 
853.

PUCK.
Puck, 23 listopada. (PAT). Wyniki wy 

borów w m. Pucku. Nr. 1 — 299, nr. 4 —

Lwów, 24 listopada. 

(.). Ruch wyborczy we Lwowie w 
dniu wczorajszym miał na ogół cha­
rakter powagi statecznej, wysoce róż­
no, od rozgorączkowania, które przeja­
wiało się tydzień temu w całem mie­
ście, a zwłaszcza przy — i w lokalach 
głosowania. Wyborcy po wymienieniu 
nazwisk zazwyczaj czekali bez znie­
cierpliwienia odszukania ich przez ko­
misję na liście, nie było niemal incy­
dentów i niemiłych niespodzianek, bo 
wszak każdy z głosujących stawał 
przed tą ogniową próbą tydzień temu, 
wiedział zatem na pewniaka, że jest 
„wpisany". Ten spokój wyborców wy­
twarzaj też snecjalną atmosferę w sa­
lach glosowania, oddziaływując na u- 
spokojenie —  na komisarzy, bo ci u- 
trzymywali i wpierw równowagę —  
ale i na mężów zaufania, którzy w u- 
biegłą niedzielę tu i tam dawali się 
unosić zdenerwowaniu.

Jest rzeczą charakterystyczną, że 
w zastępach spieszących do urny 
przeważała płeć piękna —  ta po trzy­
dziestce i aż do, można pow.edzieć, 
ośmdziesiąlki. Bo wogóle można za­
uważyć, że snać najgorsi wiej wyko-

telefon, porąbali szafę, połamali sto­
ły, uszkodzili maszynę do pisania o- 
raz męhle, a następnie książki z ak­
tami wynieśli na ulicę i podarli.

Na wiadomość o  tym zuchwałym 
napadzie, przybył na miejsce sta­
rosta powiatowy dr. Eckh&rdt oraz 
powiatowy komendant policji, Na 
zarządzenie starosty zostały wdrożo 
ne energiczne dochodzenia celem 
wyśledzenia sprawców tego napadu, 

— o------

szawie, że mają być zwolnieni jutro 
b. poseł Kiemik i b. poseł Player za
kaucją w  wysokości pu 10 tys. zło­
tych Poseł Korfanty ma być osadzony 
w wiezieniu mokotowskiem. Inne dal­
sze zwolnienia mają się odbyć w cią­
gu bieżącego tygodnia.

Warszawa 23. listopada. (Z) Dziś 
o 11-ej w  nocy ukazał się oficjalny 
komunikat o likwidacji specjalnego 
więzienia wojskowego w  Brześciu.

Na zasadzie decyzji sędziego śled 
czego zmieniono środek zapobiegaw 
czy w stosunku do b. posła Kierni- 

| ka, Mastka i Pragera. Zostali oni pó­
źnym wieczorem nrzewiezieni do

303. nr. 7 — 117, Niemcy 294. 
OSTATECZNE WYNIKI W TORUNIU. 

Toruń, 23 listopada. (PAT) Ostateczne 
wyniki z m. Torunia Nr. 1 — 4.333, nr.

rzystały swe prawo i spełniły swój o- 
bowiązek wyborczy osooy w wieku 
podeszłym. Wśród wyborców widziało 
się zgrzybiałe staruszki i trzęsących 
jie starców. Na ogół ruch wyborczy 
był dość słaby, bardziej ożywiony w 
go<łziuach rannych i południowych, 
niklejszy z zapadnięciem zmroku. W 
obecnej chwili nie Dosiadamy jeszcze 
pozytywnych danych, jednak na pod­
stawie obserwacji wnosić można, że 
liczba głosujących nie przewyższyła 
60% uprawnionych do 6łosowania.

Dowodem, iż na świecie nigdy nie­
ma świateł bez cieni i że nawet na 
przedstawiającym się na ogół tak do­
stojnie obrazie wczorajszym wyborów 
—  jak na słońcu były plamy, jest kro­
nika policyjna, która zanotowała, iż 
w ciągu dnia wczorajszego za niedo- 
zwotoną agitację pod lokalami wybor­
czymi aresztowano około 20 osób, oraz 
trzy osoby pod zarzutem zbrodni 
gwałtu publicznego.

Wyniki głosowania w 120 obwo­
dach m. Lwowa przedstawiają się 
następująco: Ogólna ilość oddanych 
głosów: 69.3-14, ważnych 69.015, unie 
ważmono 329.

Nr. 1 — 28.128.
Nr. 4 _  7.934.
Nr. 7 — 5.002.
Nr 11 — 6.266.
Nr. 14 — 21.293.
Nr. 25 — 329.
Nr. 27 — 61.

WYNIK! Z  452 OBWODÓW WOJE­
WÓDZTWA LWOWSKIEGO.

Lwów, 23. listopada. (PAT). Wyni­
ki głosowania do Senatu z 452 obwo­
dów okręgu Nr. 51 (województwo lwow­
skie) na ogólną liczbę 2.072 obwodów: 
Ogółem oddano głosów 177.125, waż­
nych 176.562. Nr. 1 —  95.148. Nr, 4 —
11.642. Nr. 7 —  14.313. Nr 11 —  
23.906 Nr. m  —  30.237. Nr. 25 —  
733. Nr. 27 —  583. Zestawienie to o- 
bejmuje przeważnie obwody miejskie.

więzienia centralnego w Warsza­
wie, skąd zostaną prawdopoaopnie 
po złożeniu odpowiedniej kaucji wy 
puszczeni na wolność.

B. poseł Kwiatkowski i Korfanty z« 
względu na specjalny rodzaj oskarżenia 
zostali przewiezieni (lo innych więzień, 
a to b. poseł Kwiatkowski do Torunia, 
a b. poseł Korfanty < do mokotowskiego 
więzienia w Warszowic.

Inni aresztowani b. posłowie przewie­
zieni zostali do więzienia w Grójcu. W 
Brześciu nikt z b. aresztowanych posłów 
nie pozostał.

TRZEMYŚL.
Przemyśl, 23 listopada. (PAT). Wyni­

ki głosowania do Senatu z miasta Prze­
myśla. Uprawnionych do głosowania 
20.859 głosowało 12.591, unieważniono 
głosów 18. Nr. 1 — 4.100, nr. 4 — 1.610, 
nr. 7 — 2.009, nr. 11 — 896, nr. 14 — 
3.819, nr. 25 — 174, nr. 27 — 12.

STRYJ.
Stryj, 23 listopada. (PAT) Wvniki 

głosowań.a z miasta Stryja. Oddano gło­
sów 7.521, ważnych 7.203. unieważniono 
318. Nr. 1 _  5.647, nr. 11 — 1.452, nr. 14 
83, nr. 20 — 11 głosów. Przeciętnie gło­
sowało 60 proc. uprawnionych. Spokój 
nigdzie nie został zakłócony.

TARNOPOL.
Tarnopol, 23. lisippada. (PAT). 

Frekwem ja głosującycn na terenie 
województwa tarnopolskiego wynosiła 
o-kolto 60% uprawnionych i była ogro 
mnie utrudniona z powodu deszczów 
rozmokłych dróg. Spokój nie został ni 
gdzie zakłócony. Pierwsze prowizory­
czne wyniki cyFrowe będą wiadome 
między goóz. 3 a 7 rano.

OkuSista-operator
l i a d c a

Dr. Teodor Bałłabai?
przeniósł ordynacie na

ul. Akademicką I- ?*
(N ow y Gmach Sprechera

ZJAZD ZRZESZEŃ AKADEMICKICH 
W GDAŃSKU.

Gdańsk, 23 listopada, (PAT). W dniu 
dzisiejszym odbył się tu doroczny zjaza 
zrzeszeń akademickich przyjaciół Ligi 
Narodów, w którym wzięli udział delega­
ci zrzeszeń istniejących przy uniwersyte­
tach polskich, jak również i zrzeszeń pol­
skich przy Politechnice gdańskiej.

HYDROPLAN WŁOSKI ZAGINĄŁ.
Tulon, 23 listopada. (PAT). Hydropian 

włoski, pełniący służbę pocztową Domię- 
dzy Barceloną a Matsylją zaginął. Na po­
szukiwanie wyruszyły 3 torpedowce. Na 
pokładzie hydroplanu znajdowały się 4 
«sobv.

Napad na kancslarfą
adw okata  R oth fc lda.

NIEZNANI NA R AZIE  SPRAW CY ZDEMOLOWALI CAŁE URZĄDZE­
NIE K A N C E LA R II.

. AL i ■ł N". ÓłN'* 4h ■. * .r '/U*- ’ - , u* -af* Jfem, ś w. -i,: - .-aA i* r-sę

4 — 5.359, nr. 7 — 2.843, nr. 22 — 1.535.

Wyniki wyborów we Lwowie

2ńte ii"'
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Warszawianka pozostaje w Lidze.
Szanse Lech" się wzmagają.
Lwów 24. listopada.

Sytuacja, gdy chodzi o kwesiję 
spadku, dziś się ostatecznie, bez po­
mocy WG. i D., ustabilizowała. Smut 
ny los ten spotka Ł. T. S. G., który 
przegrywając zawody z Ruchem u- 
trzymał się“  tylko przy 12-stu punk­
tach. a ponieważ równocześnie W ar­
szawianka wygrała w  stos 4:0 z War 
tą, wiec też w  rezultacie osiągnęła 
również 12-cie puDktow. Sęk jednak 
w tem, iż Warszawianka ma o trzy 
setne lepszy stosunek bramek od 
Łodzian i na tej podstawie pozosta­
nie i nadai w  Liaze, co liczni zwolen 
nicy sympatycznego klubu stołeczne 
go przyjmą napewne z zadowolę 

niem.
Na froncie Cracoyia, zwyciężając 

Czarnych, wysunęła się przed Wisłę, 
mając o jeden punkt więcej. Ostatecz 
ne rozstrzygnięcie padnie w przy­
szłym tygodniu, przyczem Cracovii 
wystarczy w Łodzi zremisować, by 
przyozdobić się mistrzowską koroną.

Niespodziankę sprawiła Lech ja, 
która pokonała w Poznaniu Legje. 
dzięki czemu wysunęła się chwilowo 
na pierwsze miejsce, mając o  jeden 
punkt ale i jedną grę więcej od 
AL K .S-u .

Pogoń- 
Garbarnia OsO.
Pogoń, grając ostatni w tym se­

zonie mecz we Lwowie, nie utrud­
niła zbytnio zwolennikom swym bo­
lesnych chwil rozstania na przeciąg 
długiego okresu zimowego. Grała 
ona przed pauzą słabo, po przerwie 
się poprawiła, ule i w tym okresie 
n ie odpowiadała wymogom. Idąc 
śladem „fachowych" pism, mogliby­
śmy wprawdzie naprowadzić szereg 
momentów usprawiedliwiających w 
postaci błotnistego boiska, niedogod 
nych warunków itp. zwykłych wymó 
wek, uważamy jednak, iż tyczą się 
one w równej mierze przeciwnika, 
to też tego rodzaju argumenty poze­
stawiamy całkowicie zaprzysiężo­
nym fachowcom " od robienia fał­
szywego nastroju.

Na grząskim boisnu okazała się 
w  całej pełni wyższość techniczna 
Garbarni, która dawała sonie dó­
b r7,e radę z piłką, przyczem była 
znacznie szyuizą ruchliwszą i  o- 
strzejszą Dzięki tym walorom, gra­
jąc przed pauzą z wiatrem, uzyska­
ła nad Pogonią silna przewagę i  je­
dynie dobra gra Albańskiego, po­
mocy i  obrony uchroniła miejsco­
wych przed utratą w okresie tym 
bramki. Atak w pierwszej części nie 
aetnial.

Po przerwie sytuacja zmieniła 
się na lepszo. Pogoń dokonawszy 
przestawienia w  napadzie (Szaba- 
kiewies, na łacznika, Hanin na prawe 
skrzydło) wykazała znacznie w ięk­
szą aktywność ofenzywną, rozwija­
jąc w  rezultacie równorzędną grę. 
Zmienne ataki z obu stron nie do­
prowadźmy jednak i w lej części gry 
do efektywnego wyniku Niestety nie 
obeszło się też bez ostrzejszego incy 
dentu Łagodny sfoulowany ordynar­
nie przez grającego baidzo nieczy­

sto Bilia zrewanżował mu się szyb­
ko, tak, że w ostatnich pięciu minu­
tach rola Billa ograniczała się do 
statystowania.

U Pogoni zadowolić mógł całkowi­
cie Albański, na pochwałę zastużył 
Wacek Knchar, Fichtel i Szabakie- 
wita który na łączniku wykazał nie­
przeciętne zalety, stając się motorem 
całego napaiu. Dobrze wywiązał się 
ze swego zadania Hanke i Deutsch- 
man aż do czasu kontuzji. Jerzewski 
słabszy niż zwykle, nie dopisywał cał­
kowicie Maurer, Zimmer znów myś’ał 
więcej o fouiach niż regularnej grze. 
Hanin na łączniku zupełnie siaby, 
nieźle sjisywał się na skrzydle, Łago­
dny pracowity, jednak mało produkty­
wny.

U Garbarń, podobała nam się po 
moc ze środkowym Wilczmewiczein 
na czeie. Obrona twarda, pewna. Na­
pad mimo złych warunków tereno­
wych koiubinowaT ładnie, stosując 
prawie wyłącznie półgurną grę

Sędziował p. Obst z kolegium po­
znańskiego, ooecnie zamieszkały w  
Równie. Nadzwyczaj żywą, wyrazistą 
gestykulacją wprawiał on w  dobry hu­
mor widownię. Naogół nie przekroczył 
dozwolonej ilości przeoczeń, to też poj­
mując u-ząd swój bardziej z stanowi­
ska pedagogicznego, był stanowczo 
sympatyczniejszą postacią niż różni 
apodyktyczni panowie zadufani w swą 
bezwzględną nieomylność.

N. &

Mistrzostwa .
Kraków, 23. listopada. Cracovja. 

Czarni 2:1 (2:Oj. W pierwszej połowie 
przewaga Cracovji, która uzyskuje 
dwie bramki przez Kozoka. W drugiej 
połowie Czarn: mają więcej z gry i je­
dyną bramkę 9trz.ela w tym okresie 
Drzymała. Sędzia p. Bira z Łodzi. W i­
dzów około 3 000.

Łódź, 23. listopada Ruoń-ŁTSG. 
3:2 (1:0). Zasłużone zwycięstwo dru­
żyny śląskiej. ŁTSG. wystąpił baz K ró­
lewieckiego. Bramki uzyskali dla Ru­

chu Włodarz dwie i Buchwald, dja 
ŁTSU Herbstreich i Milde z  karnego. 
Sędzia p. Adamski z  Fozinanir. W i­
dzów około 3.000

Warszawa, 23. listopada. Warsza­
wianka - Warta 4:0. Zasłużone zwy­
cięstwo drużyny stołeczne;. —  War­
ta wystąpiła bez Przybysza. —  
3ramki dla Warszawianki uzyskali: 
Szenajch cwie, Materski i Zazzeuki po 
jednej. Sędzia p. Słomczyński. Wałzów 
około 2.000.

Zawody o wejście do iigi.
Poznań, 23 listopada. Lechja-Le-

gja 3:0 (2:0).
Brześć n. B. 23. listopada. A. K. S.- 

82 pp. 7:3 12:0).
Tabela rozgrywek o wejście do L i­

gi przedstawia się następująco:

1) Lechia gier 4, pfct. 6, stos. oram. 
15.2. 2) A  K. S. gier 3, pkt. 5, stos. 
bram. 11.5. 3) Legja giei 4, pkt. 3, 
stos. bram. 4.8. 4) 82 pp. g.er 3, pkt. 
0, stos. bram. 3.19.

Samobójcza śmierć młode,;kobiety p o d  k o ła m i p o sp ie szn e g o

Lwów 24. listopada.
(—) Wczoraj wieczorem kolo g. 11 

na torze kolejowym obok stacji Per- 
senkówka, znaleziono zwłoki jakiejś 
kobiety. W  toku przeprowadzonych 
dochodzeń ustalono, że kobieta ta w 
wieku lat 25 rzuciła się pod pociąg 
pospieszny nr. 304. zdążający ze Sta

poeiągum
nislawowa do Lwowa, który przeje 
chał ją na śmierć. Przy denatce nie 
znaleziono żadnych dokumentów, 
wobec czego nie zdołano stwierdzić 
jej nazwiska. Z polecenia lekarza 
dzielnicowego zwłoki odstawiono do 
medycyny sadowej.

K R O t i U H i  i

24 LISTOPADA 
Poniedziałek 
Jana od Krz.

REDAKTOR NACZELNY PRZYJMUJE
OD GODZINY 11. DO 12. FRZEDPOF*
REDAKCJA BEZWARUNKOWO IlANU 

SKRYPTÓW NIE ZWRACA
- i : -  

TEATR WIELI I:
Poniedziałek. 24 b, m. o godz 7.30 w. 

„Fiołek z Montmartre" operetka Kalma- 
□a.

a
TEATR ROZMAITOŚCI:

Poniedziałek, 24 b. m. o godz v\30 w. 
Dzielny wojak Szwejk" w ukł. scen. L. 

Schillera.

TEATR MAŁY:
Poniedziałek, 24 b, m. o godz. 7.30 w. 

„Pierwsza pani Selby“ kom. Erwiue‘a. 
♦

REPERTUAR KINOTEATRÓW.
APOLLO: ,Głos serca" z Tłomanńwną. 

Polski film dźwiękowy wytwórni Para 
mountu.

CHIMERA: „Księżniczka jazzbandu".
FATAMORGAN a „Ostatnia mask’ "-
CASINOi „Pieśniarz gór". Film 100% 

dźwiękowy.
KOPERNIK „Na Svbir“ , dźwięko­

wiec polski, śpiewy, chóry i mowa w ję­
zyku polskim.

LEW: „Gdy miłość się budzi" 100% 
dźwiękowiec z Bebe Daniels.

LI NA: „Głupi August z cyrku Ko­
nwalii".

MARYSIEŃKA Film dźwiękowy 
.,W»lc Naddunajski".

OAZA: „Biały grzech".
PAŁACE: „Niebezpieczny romans" z

Betty An ann i Bog Samborskim.
-PA7 AŻ: „Złoto pustyni".

PAN: „W nośnym lOKalu".
PRCMIEN: „Grobowiec mii'uet*\
RAD Warta nocna" 7- Bibie Dov« 

Fili dźwiękowy.
SPLENDID „W szponach azjatów". 
STYLOWY. „Wiosenna miłość" ora 

Tom Min.
UCIECHA: „Asfalt"

Komunikaty.
Kasyno i Koko Literacko - Artystyei

no, zawiadamia, że ostatni dancing przed- 
adwentowy, odbędzie się w wieczór św. 
Katarzyny, t. j. we wtorek, 25 listopada 
b. r. Lekcje tańców nowoczesnych dla 
Członków i Ich Rodzin, już sie rozpoczę­
ły a sekretaijat przyjmuje wpisy na na­
stępne kółka, które rozpoczną naukę z 
początkiem grudnia b. r.

Konkurs na nagrobek dla ś. p. prof. 
dr. Karola Skibińskiego. Sąd konkursowy 
rozpatrywał dnia 20 b. m. prace nade- 
Si&ne w myśl ogłoszonego w lincu b. i . 
konkursu na nagrobek dla ś. p. prof. 
Skibińskiego i uznał projekt Nr. 5, jako 
jedyny nadający się do wykonania. Auto­
rami wybranego projektu są inż. arch. 
Witold Rawski i art. rzeżbiar- Juljan Mi­
kołajski, obaj ze Lwowa. Wszystkie na- 
des'ane prace można oglądać codziennie 
do dni: 29 b. m. w lokalu Polskiego To­
warzystwa Politechnicznego (Lwów, Z i- 
morowicza 9, parter) od godz. 17 — 19.

Kronika policy na.
(—) Włamania i kradzieże. Adótt 

Susser, zam. Przerwana 4, doniósł policji, 
że wczoraj wieczorem z wozu s mjącego 
na rogatce Żółkiewskiej, skradziono mu 
walizę zawierającą 2 ubrania oraz różne 
inne rzeczy wartości 363 zł. — Ubiegłej 
nocy dokonano włamania ao cukierni 
Dudka, przy pl. Marjackim 5, Co zostało 
skradzioue narazie nie etwierazono. — 
Dawid Podhoretz, zam. Kazimierzowska 
35, doniósł policji, że ub. nocy nieznani 
sprawcy włamali się dr jego biura. Co 
kradziono, narazie nie wiadomo. — 

Leon Lram, doniósł poylicji, że ub. nocy 
nieznani sprawcy włamali się do jege 
składu kolonjalnego, przy ul. Strzeleckiej 
4 i skradli różne towary wart. 3.000 zł.

(—) Aresztowania. Do aresztów DOli- 
cyjnych oddano wczoraj: Romana Sfacho­
wa za kradzież 50 zł. na szkodę Katarzy­
ny rirynek, Marję Sorbe, z; kradzież wa­
lizki z gardei obą na szkodę Marji Mar­
ków, Władysława Seniuka, przytrzyma­
nego na go ącym uczynku włamania do 
budki na p i Rzezni, Rudolfa Massi r. 
Broanera, za skupywanie rzeczy pocho­
dzących z kradzieży, Józefa Frenkla, po­
szukiwanego przez Ś. O. K. we Lwowie, 
oraz Teoaora Marunczaka, za oszustwo 
przez przejazd pociągiem z Gródka do 
Lwowa bez biletu.

(—) Ucieczka z domu Mikoła, Czołow- 
ski, zam w Brzeżanacb, doniósł policji, 
ez nieiałT Władysław Rysy ucz. IV- kl. 
gimn w Brzeżanach wydalił się anegdaj 
z domu, i dotąd nie wrócił.

(—) Szoler wywrócił latarnię gazową 
Stanisław Kucharski, prowadząc wczoraj 
rano auto ciężarowe Magistratu LW. 
91255 w ul. Ujejskiego poaczas skręcania 
autem aajechsł na latarnię gazową, 
którą przewrócił.

  o -

Tragiczna jazda 
na „eapę“.

i. Lwów 24. listopada.
(—) Wczoraj o godz. 8 wieczorem 

pociągiem nr. 2441 z Podzamcza, je ­
chał na dachu wagonu niejaki Dmy- 
tro Szanda, zam, w Laszkach muro­
wanych. W  chwili przejazdu pocią­
gu pod mostem Zniesieńskim, Szan­
da uderzy? głową o sprzęgła mostu, 
tak, że upadł na dach i w stanie nie­
przytomnym zn jechał na stację Du- 
blany--Ląszki. Dopiero w czasie po­
stoju nociągu na tej stacji, został za­
uważony przez służbę kolejową, któ­
ra go z dachu zdjęła i następnym 
pociągiem przewieziono go do Lwo­
wa, gdzie go w stanie bardzo groź­
nym rmieszczono w sznitalu po­
wszechnym.
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POGADANKA.

Co & Janowi
o pięknośćIkobiety.

Lwów, 2-4. listopada.
Piękność kob.e^a była od wieków, 

zwłaszcza w narodach kulturalnych, 
jednym z najpotężniejszych czynni­
ków życia. 0  nią toczyły się srogie 
walki, ona inspirowała nie tylko wład­
ców i geniuszy, ale wogóle wszystkich 
wielkich i małych przedstawicieli ro­
du męskiego. 1 dzisiaj jest nieinaczej, 
a jednak musimy stwierdzić, że w sto 
sunku współczesnej ludzkości do uro­
dy kobiecej zaszła zasadnicza zmiana.

Piękność przestała bvć tą bezpo­
średnią, kosmiczną potęgą, objawiającą 
sią tylko w skutkach. Z siły fatalnej 
stała się przedmiotem studiów i docie­
kań, z boeini, przed którą korzą się 
wyznawcy —  wartością giełdową, walo­
rem, którego kurs rośnie lub spada, za­
leżnie od koniunktury. I w tej zmianie 
uuosunkowama się naszego pokolenia 
do piękności należy szukać rozwiąza­
nia zagadki, dlaczego nigdy jeszczo nie 
zajmowano się tyle tą kwestją, jak 
w  czasach obecnych. Dopóki Wenus 
z Milo była uważana za jedyny proto­
typ piękności, uroda była darem od 
Boga danym lub niedanym. Dziś, gdy 
nastą; ta detronizacja tego jedynego 
klasycznego typu żyjemy ood ha«łem, 
iż urooę można nabyć, jeśli się tylko 
wie jak

Na czern polega uroda i co jert 
tajemnicą jej czaru, z  rozmaitych 
punktów widzenia naświetlają lekarze 
kosmetycy, artyści, pracujący dla sa­
lonów mody, a wreszcie psychologo­
wie, którzy coraz więcej mają tutaj 
do powiedzenia. Świadczy o tom cie­
kawy artykuł na ten temat znane, 
autorki Krystyny Leosler, z której 
ooglądami zaznajomię Was noniżej, 
Miłe Panie,

Autorka stwierdza na wstępie, że 
piękność kobieca, jako pojęcie kolek­
tywne, doprowadziło do zaliczenia 
ogółu kobiet do pewnych tyoów w 
myśl zasady dawnej estetyki, ie  co się 
wszystkim Dodoba, to jest piękne. Na­
wet nasza generacja, jakkolwiek od­
rzuciła jedyny klasyczny iyp piękno­
ści, nie wyszła do niedawna poza te 
tory. Wzbogacono tylko liczbę typów, 
da których jednak trzeba było dosto­
sować jwoją aparycję, aby uchodzić 
za piękność. I kobiety w imię próżno­
ści podporządkowywały siu pod te nor­
my, agóry im narzucone Hegemonię 
objął, iak wiemy wszyscy, w ostat­
nich latach typ ,.sportowy" Wygiinna 
stykowane ciało, zgrabne ręce i nogi, 
oto wszystko, «zego wymagał nowy 
typ, który najdoskonalszy swój wyraz 
znalazł w sastapacb girlsów. Jak naj 
bardziej upodobnić sic do gromady, 
być serją, w której nie można odróż- 
nić numeru pierwszego od dzi«,,ątego 
lub dwudziestego, oto był ideał. Tę 
normalizacje w zakresie piękności 
narzuciła nam, jak w tylu innych za­
kresach. Amaiyka i chwilowo za- 
triumiowała.

Ale ku pochwało naszej głębszej 
i bardziej wartościowej kultury euro­
pejskiej, trzeba przyznać, że zwycię­

stwo to było tylko chwilowe. Dziś już 
Europa przesyciła się tam i sejfami 
pięknych nóg, smukłych kibici i nic 
nie mówiących laleczkowatych twa­
rzyczek. „Typy przestał" oddziaływać 
na świat męski, stały się jak ta maska 
na reducie, która choć chwilowo ba­
wi oko, musi bvć o pewnej god unie 
odrzucona, by sie mogło ukazać żywe 
oblicze ze swoim indy widualnym wy­
razem. I dzisiaj iako naczelne hasło 
piękności występuje indywidualizm. 
Kobieta nowo zesna przejęła z kultury 
fizycznej wszystko, co ona jej dać 
mogła, aie teraz, jeśli chce być uwa­
żana za piękną, musi prześwietlić 
formę blaskiem, dobywającym się z

Z D Z IE D Z1 IY  MODY.

zewnątrz, musi Znaleźć sztukę ukaza­
nia się inna. odmienną od reszty ko­
biet.

Piękną może być tylko indywidual­
ność, przejawiająca się w sposobie by­
cia, w  mentalności, przymiotach i za­
letach, a nawet do pewnaj granicy w 
małych kaprysach i wadach (bo do­
skonałość nie jest rzeczą rudzką, a 
tylko co ludzkie przemawia do czło­
wieka). Wreszcie w  stroju i w sposo­
bie noszenia toalety, kobiety przestały 
podporządkowywać się pewnemu ty- 
oowi, a mężczyźnie usuwa się wygo­
dna miara zaliczania każdej kobiety 
do pewnych ściśle określonych kate­
gorii. Odżywa tajemniczość istoty ko­
biecej, przed każdą z  nich staje męż­
czyzna, jak przed zagadką, nad któ­
rej rozwiązaniem silić się musi i któ­
ra dlatego yłaśnie nęci go i pociąga.

J. Pałeńska.

Pyiamy, tea gowns, &~nafrnczki

9

1) Praktyczna pyjnma. 3} Eleganckie „tea gow.r. 3) szykowny szlafroczek z mięk­
kiej f lanalki. —  W y tw o rn a  suknia domowa.

Lwów. 24 listopada.

W sezonie zimowym szczególniej­
sze znaczenie przypada w udziale stro­
jom domowym. Chętnie siedzi się w 
ciepłym pokoju, podczas gdy wicher 
huczy w kominie lub deszcz uderza w 
szyby okna. Nic wówczas nie pozostaje 
w milszym kontraście jak komfort oto­
czenia, sharmonizowanie wszystkich 
szczegółów, aby wytworzyć ciepłą at­
mosferę domową. Czas zatem pomyśleć 
o uroczych „Tea gowns" i  o „pyja- 
mach". Winne one odznaczać się dy­
skretnym szykiem i prawdziwą ele­
gancją. W tym celu należy wybierać 
delikatne kolory postalowe i miękkie 
materjały. opływające wdzięcznie linię 

sylwetki.
Wiele z pad nie zdołało się dotych­

czas przekonać do pyjamy, jakkolwiek 
pozostaje ona w harmonji z nowem- 
warunkami życia 7właszcza jakc stró. 
poranny posiada wiole zalot. Niemniej

strojne pyjamy, w obecnej formie, sze­
roko krajane u dołu i mało różniące 
się w Jinji od formy spódnicowej, 

ubierają bardzo wytwornie postaci 
smukłe i gibkie. Dla pań jednak, bar­
dziej konserwatywnie na tym punkcie 
usposobionych, podajemy również kil­
ka wytwornych toalet, nadających się 
bądź to na „tea gowns", jeśli są -wy­
konane w  wytworniejszym materiale, 
jak w  crepe satir lub lśniących wolu- 
rach, bądź też na szlafroczki, jeśli za­
stosujemy materjał praktyczniejszy, 
rak śliczne flanelki, sztuczne jedwabie 
lub welwety.

N in a .

- c z e k o l a d a

Toa leta  dom owa z v> aoraystym Kartu- 
uiczkieni.

! 1 ,
dy praktyczne w zakresie szycia, to­
waroznawstwa, przepisów kucńennvch 
i  m W  części literackiej znajdujemy 
następujące artykuły: Marjuss Nowi 
na „Pokorne cielę", Lynż „Bunt no­
wych czasów", Kazimierz Brończyi 
„Wojna z Wojna", Kazimiera Alberti 
„Mara Delczewa", poetka bułgarska. 
Tym. Terlecki: „Król Nikodem", Irena 
Krzew ickf: „Kronika wą razawska",
Alicja Bi-un: „Kongres dia w a lu  z
handlem kobietami i dziećmi", Tade­
usz Zbigniew Hanusz: „Wvetawa pol­
ska w  Paryżu", J. O. Przeg'ad książek. 
Wanda Richard: „Gzem się interesują 
Amerykanki", Ma Ubrań: „Był sobie

dziad i baba", Zygmunt Lityński: 
„Cmentarz psów w  Paryżu", Marj 
Patkaniowska: „Na prerjach Kanady", 
May Sinclair „Anna Sevcm i Fiłdin- 
gowia" (powieść), Rita Rey: „Nasze 
pensjonaty i botele i jn.

W ŚRÓ D P IS M  I KSIĄ ŻE K .

Lwów, 24. listopada. 

„Świat koniecy" nr. 22 z  15 listo­
pada, zawiera bogatą treść iitera ką 
jakoteż wytworny dział mód oraz ra- Jiodno £ ariiir «va ju « sari i rek fm M.'
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Ż a rc ik  m a te m a tyc zn y
Płożył Si. J. Nowak, Lwów.
(Za rozwiązanie 2 punkty).

Łatwo jest dzielić czy mnożyć. 
Trudniej jednak wpaść na pewne kom­
binacie fonetyczne, złączone z temi 
"‘ ział-aniami. Proa:my odgadnąć np„ 
co oznaczają te zagadkowe lilery w 
tem, na pozór nic nie mówiącem, dzia­
łaniu matematycznem.

Szarada*
(ul. E. Dwarski — Lwów).
(Za rozwiązanie 2 punkty).

Już dzionek świta — człek się ze snu
(budzi,

Z myślą o pracy, która go dziś czeka. — 
Praca cboć ciężka — jednak krzepi lu-

(dzi
I tylko leniuch dziś na nią narzekć. — 
Redaktor przy biurku — zecer przy

(kaszcie,
Pilnie pracują, bez chwili spoczynku — 
By w godzinie ,,jedeuaście — dv ana-

(ście“
Na świat ,,sześć" dać — „siedin - ośm - 

(dziewięć" w „ordynku". 
Moc żmudnej pracy, ma także niewia-

(sta —
O każdy drobiazg troszczy się jej głowa, 

, Szyje, haftuje, wypieka też ciasta — 
O czystość się stara by było wzorowa. 
Wszystkie „raz - dziewięć" gospodar­

stwa swego,
Bada dokładnie — czyści, porządkuje, 
A tak wielki ma „dziesięć - czwarty"

(do tego, 
Że i znużenia żadnego nie czuje.
Ten trud — jest raczej przyjemną i milą 
„Trzecią - czwartą - pierwszą" — niż 

(ciężką pracą, 
Jest też dla człeka złotodajną żyłą,
Z której się ludzie pracy bogacą. — 
„Piąte - dziesiąte" nawet o tem wiedzą, 
A młody ,.pieć - drugi" od starych słu­

cha —
Że w „Całej" perły prawdziwe siedzą, 
Moc pracy ludzkiej i ludzkiego ducha.

Denetnianka*
Ułożył M. Budko.

(Za rozwiązanie 3 punkty).

Z liter poniżej podanych należy u- 
łożyć 13 wyrazów o następującem 
znaczeniu:

1) Termin używany przy tennisie, 
2) jezioro w  Polsce, 3) litera grecka,
4) skrót nazwy rodzaju broni (wspak),
5) zaimek wskaż. (o = ó ), 6) skala, m a- 
xa, poziom, 7) samogłoska, 8) samogło­
ska, 9) zwieTzę, 10) zaimek wskazuj.,

Nr. 44. 
Logogryf.

Ułoćvł M. Budko. Radziechów.
(Za rozwiązanie 3 punkty).

W  kratki logo gryfu wpisać dośrod­
kowe wyrazy o podanem poniżej zna­
czeniu. Litery w obwodzie na. więk­
szego kota, czytane w  kierunku ruchu 
wskazówk' zegarowej, dadzą rozwią­
zanie.

Zmaczanie wyrazów: 1) figura geo- 
mećr., 2) kalif arabski, 3) „uderzenie" 
4) inaczej „nic", 5) rzeka w Polsce,
6) ptak egzot., 7) dawna moneta zda w­
kowa, 8) bożek egipski, 9) miasto na 
Pomorzu, 10) miara długości, 11) wiel­
ka myśl. 12) imię żeńskie, 13) kwiat, 
14) „korporacja", 15) imię ruskiego 
księcia, 16) „zwoływanie", 17) glinia­
na rura odprowadzająca wilgoć, 18) 
bóg wojny, 19) znajdziesz w węglu lub 
w granicie, 20) imię żeńskie, 21) znaj­
dziesz nad rzekami, 22) ozdobna roś'i- 
na, 23*> drzewo, 24) kolor'w  kartach, 
25) tytuł starożytn. władców Peru, 26)

raj, 27) znajdziesz w  ulach, 1 28/ imię 
cara rosyjskiego, 29) kolor skóry ciała, 
30) „zbój", 31) imię męskie, 32) część 
ciała, 33)' imię biblijne, 34) duża wys­
pa, 35) trunek, 36) państwo azjatyc­
kie, 37) środek rzeźwiący (e= ę ), 38) 
„kurek*1,! 39) pokój przeznaczony na 
zebrania, 40) dzielny, odważny, 41) 
urzędnik czuwający nad bezpieczeń­
stwem w staroż. Rzymie, 42) wyraże­
nie używane przy footbalu, 43) zły 
znak, 44) „spisa", 45) kamień szla­
chetny, 46; „pensja", 47) ubiór staroż. 
rzymian, 48; ang. miara długości, 49) 
przystań morska, 50 „flisak", 51) mia­
sto w wileńskiem, 52) ptak, 53) poży­
wny napój, 54) prototyp lotników, 55) 
miejsce wypoczynku wojska, 56) mia­
ra wagi, 57) najwyższy przełożony 
w niektórych zakonach.

11) rzeka w poł. Europie, 12) zaimek 
wskaż., 13) chińska gra.

Wyrazy te, odpowiednio w czytaniu 
rozdzielone, dadzą aktualne rozwią­
zanie.

L i t e r y :  A, a, a, a, a, c, c, d, e, e, 
fil h h h ®i ni n i °i °i ®i ®» ®i Pi Pi *•
S, S, S. t, t, t, W. W.

L ite ra  n ocet...
(Za. rozwiązanie 2 punkty), 

przez r —  znajdziesz we drzwiach lub 
w  podłodze

przez d —  to broń, co kaleczy srodze 
*

Przez 1 —  znajdziesz na łodzi, 
przez n— cieszymy się, gdy nadchodzi. 
Przez ć —  znajdziesz czasem no.

pszenicy
przez g —  zimą na ulicy.

Przez t —  zapytaj graczy, 
przez o —  smakosz tem się raczy.

/ *
Gdy srogi przez 1 zawita,
chłop wdziewa grube przez h i —

kwita. '
*

Przez m taniec nazywa się tak, 
przez p posiada drapieżny zwierz 

czy ptak-

Ż a rc ik " -z a  gadki.
Ułożył N. Ochs, Tarnopol.
(Za rozwiązanie 2 punkty). 

Dziwnego jest ta choroba rodzaju: 
nie grasowała dotąd w żadnym kraju. 

*
Któryż to jest taki najsilniejszy człek, 
co jedną ręką auta wstrzymać może

ińeg?

Rozwiązania z dołączonym kupo­
nem nadsvłać należy pod adresem 
Redakcji najdalej dc niedzieli dnia 30 
bm. w południe.

Później 'nadesłane rozwiązania nie 
będą stanowczo uwzględniane.

R o zw ią za n ia  za d  a r  
z  N**.

Rebnsiki Figielek rebusowy.

Szarada: Nadchodzi nieubłaganą
zima

Szarada II.: Pogomwit.
Łamigłówka literacka: Eliza Orze­

szkowa, Z myśli wieczornych, W zi­
mowy wieczór, Tadeusz, Dobra pani, 
Gdzie szczęście?, Za doliną róż, Roz­
stajne drogi, Echo, Pytanie, Światło 
w rumach, Legenda, Pajęczyna, Cień.

Kryptogram: Przez moje okro, Staś- 
ka, W  zemyśleniu, Nieśmiertelniki — 
Gabrjeli Zapolskiej.

Szarada literowa: Praktyki.
Igraszki słowne: Kaleka, zaraza.
Arytm ugrał 

Tatry moje. Tatry, niema szczęścia 
w świecie,

jeno na Gierlachu i Giewontu
grzbiecie.

Pomiędzy żywymi jak umarły stoję, 
zabija mnie tęskność do was, Tatry

moje.
Słowa pomocnicze: Ignacy Mościc­

ki, Malarz bitew, J. Piłsudski, Ż, chęć
+  i . .

Za tra.fne ro-związanie zadań z nr. 
43. uzyskali po 13 punktów pp.:

E Dworski, Wład. G., N. Ochs, T 
Hebdowski, J. Reiss, II Mokrzycka, 
„Ryśka", „Tuska z Przemyśla", B. 
Rubczak. A. Loeglerowa, E. Schnepf. 

*
Za trafne rozwiązanie zadań z nr. 

42 uzyskali dodatkowo po 8 punktów 
pp.: Róża Liebsberg, H. Mielańska, A. 
Ruxerówna, A. Loeglerowa.

O d p o w ie d zi R e d a k cji .
St. J. Nowak, Rozwiązanie łami­

główki literackiej —  o dziwo! —  myl­
ne. Punkt stracony, „rralmka1' Tak 
samo mylne. M. Budko Brkk rozwią­
zania łamigłówki literackiej! F. Gol- 
dowc. Kebusik mylnie rozwiązany. 
Dwa Dunkty! Na zagadki przyjdzie ko­
lej, trzeba najpierw przygotować kli­
sze Cierpliwości! E. Rajewska. Łami­
główka literacka nierozwiązana! J. R. 
Złoczów. Dziękujemy, —  pójdzie. „Ka- 
de“. Szarada idzie w  następnym nu­
merze, —  prosimy o dalszą pamięć. 
Hanke Br. Faktycznie wina nia nasza, 
gdyż nie mieliśmy bliższego adresu. 
Nagroda już wysłana. Co do szarady, 
godzimy się ze zdaniem Pani —  i 
czekamy na coś lepszego. Jania Si 
Rebus nie nadaje się —  kompozycja 
zanadto prosta i łatwa.

KijllK ROZRYWKOWY
^IPOdJ do Nr. 44

„GflZŁP RCRflNHfcJ"
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Wieści 
z Ustrzyk doinw

(Od naszego korespondenta.)
U strzyk i dolne w  listopadzie.

Obchód 10 Bocznicy odparcia nawały  
bolszewickiej 1 12-lecia Odzyskania Nic. 
pod ległości obchodzony b y ł w naszem 
mieście nader uroczyście. Dnia 11. listo­
pada br. o godz. 9 rano po uroczystych 
nabożeństwach w  kościele, cerkw i i syna­
godze o godz. 10 odbył się u roczysty po, 
ranek urządzony staraniem  szkoły po­
wszechnej. Po poranku zostało odsło­
nięte przez burm istrza m iasta D ra L e ­
n artow icza popiersie M arszałka Józefa  
P iłsudskiego ufundowane staraniem  Gm i­
ny. O kolicznościowe przem ów ien ie wy­
prosił sokr. K. W o li

Wieści 
ze Skałatu.

(Od waszego ł>.u. o p u  ii Jelita j
Skalat w  listopadzie.

Odsłonięcie pomników Marszalka P ił­
sudskiego w D oro łijów ce  1 Zadnleszów - 
ce. Dnia 11. bm. w e  wsi D oro fijów ce  
odbyło się uroczyste odsłon ięcie pom ni­
ka M arszałka P iłsudskiego, zbudowane­
go ze składek ludności polsk iej i ruskiej, 
k tóra w zięła liczny udział w  uroczysto­
ści odsłonięcia. Po przem ów ien iu  k iero ­
wnika szkoły Paw ła Hum eniuka, ludność 
odśpiewała Hym n N arodow y i „P ie rw ­
szą B rygadę" oraz wznosiła d ługotrw ałe 
okrzyki na cześć M arszałka. Rów nocześ­
nie nastąpiło odsłonięcie takiegoż pom­
nika i w  Zadnieszówce p rzy  udzia le od ­
działów  strzeleckich —  m iejscow ego z 
Podwołoczysk . P rzem ów ien ie  w ygłosiła  
naucz. Nusbaumówna.
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SUMA ulepszeń nowef/o NACISK % -źA

M O M T B L Ą M C
b ę d z i e  d l a .  k a ż d e g o  m i a r o d a j n y  •

Przed  kupnem  wiecznego p ió ra  proszę zrobić bezp ła tn a  
i n iezobow iązu jącą  p róbę  pism a w który m k o lw ik  
lepszym składzie m ateria łów  piśmiennych, gdzie  
fachow o wyszkolony personel p rzekona każdego , ze 
nowyNACISKACZ nie posiada  li tylko poszczególnych  
ulepszeń, lecz jest pod każdym  w zględem  sensacyjnym  
w ynalazk iem .
P r o s z ę  s ię  p r z e k o n a ć  o s o b iś c ie :
jedno naciśnięcie I Już napełniony! Bez poszczególnych

gubiących się cząstek. Przewody doprowadzające powietrze

| atrament biegną osobno. Elegancka harmonijność linjk

Stożek do napełniania I obsadka Jedna całość. Kleksyi plamy

GSwykluczone. Automatyczna kontrola oapefalsinia.

StfontbIanc»Meisterstuck 4810 -
z bezterminową kartą, gwarancyjną*

*5; 48.50 et. 60.00 zł. 76.00 zł. 97.00

Kupon Kr. S uprawniający do brania udzlufu w wielkim konkursie Monlblauc. W  powyisicm  
ogłotreniu J e s t  - ............ -  błędów ortograiicsuych.
N a z w is k o :__ — .................- ...... .........— —   —  Adres:  ...... ........... ..........
Prostą zachować len kupon wraz z wynikami następnych ngłosieó (Nr.C-9). Zn 12jnajlepszychi rozwiązań 

wyznaczone wartościowe pierwsze nagrody l  wielka ilosc mniejszych. Wylosowanie nagród odbądzi. 
się w obecności i pod nadzorem notariusza. Warunki jak i poprzednie kupony Nt. 1-Aroorma otrzym a* 
bezpłatnie w każdym lepszym składzie przyborów piśmiennych, w którym znajduje się m ńiejswogłoszenie

Kłopoty malarki francuskiej.
CN0TLIWT CELNIK AMERIKAŃSKL 

Lwów, 24. listopada.

(= ). W  Ameryce, krainie nieogra­
niczonych możliwości, alkohol jest za­
kasany, ale wszyscy piją... W Amery­
ce mówi się wiele o miłosierdziu i 
humanitaryzmie, ale ktoś, kto w kie­
szeni niema ani dolara, może na uli­
cy umrzeć z giodu, a nikt się nawet 
nie zatrzyma... W Ameryce wreszcie 
panuje oficjalnie najsurowsza moral­
ność, a jednak za jej kulisami kryje się 
niesłychane zepsucie obyczajów...

Do tej Ameryki nie chciano wpu­
ścić uroczej malarki francuskiej Jani­
ny Kleban. Gdy przybyła do Nowego 
Jorku, aby pokazać swe obrazy na 
wystawie, przejrzano —  jak to się 
zwykle dzieje —  jej bagaż w porcie. 
Komisarz celny przegląda! obrazy —  
nagle załamał ręce i wykrzyknął z  o- 
burzenir m •

—  Ten obraz jest nieprzyzwoity! 
Nie pozwolę, aby go wprowadzono do 
naszego kraju I

Dodać należy, iż obraz przedsta­
wiał dziewczynę, której jedynem o- 
kryciem był... kapelusz.

Był to jednak jeden z najlepszych 
obrazów malarki, która stanowczo 
chciał* go umieścić na wystawie no­
wojorskiej. Zawołała tedy:

—  Jest to moje najlepsze dzieło! 
Muszę je zabrać ze sobą!

—  W takim razie niech pani wy­
biera: aibo pani bea obrazu, albo po- 
wiót do Paryża 1

Wówczas malarka w pad ła na do­
skonały

pomysł.
Wyjęła farby wodne i szybko pomalo­
wała niemi obraz olejny, który na tem 
nie mógł nic ucierpieć, Naga dziew­
czyna okryła się przyzwoitą zasłoną 
w postaci olbrzymiego kwiatu. Komi­
sarz okazał pełne zadowolenie i obraz 
^przepuścił"...

Ale gdy malarka znalazła się w
hotelu, natychmiast zażądała cieplej

F i l m  z e  s z t u c z n e ­
g o  J e d w a b i u

Lwów, 24. listopada.
Niedawno rozeszła się wieść o no­

wym wynalazku w dzeidzinie kinema­
tografii, mianowicie o zastąpieniu ce­
luloidowej taśmy filmowej, taśmą ze 
sztucznego jedwabiu. Obecnie angiel­
ski związek filmowy przeprowadzi! 
odnośne próby, które wykazały, że 
taśma filmowa ze sztucznego jedwa­
biu jest znacznie trwalsza, tańsza i, 
co ważniejsze, trudno zapalna, co sta­
nowiło bodaj że największą wadę taś­
my celuloidowej. Wobec tego przystą- 
piomo do dalszych ulepszeń nowego

wody i mydła... Krótka procedura i —  
piękna dziewczyna wynurzyła się w 
swej pierwotnej nagości...

Zabawna ta Kstorja dostała się do 
wiadomości prasy nowojorskiej, która
szeroko się o niej rozpisuje...

wynalazku, mając na celu w  pierw­
szym rzędzie jeszcze większe potanie­
nie produkcji jedwabnej taśmy. Istnie­
je również nadzieja, że na jedwabiu 
da się znacznie łatwiej utrwalić dźwię 
kowość filmu, co przy dotychczaso­
wych filmach celuloidowych stano­
wiło największą trudność.

K Ą C IK  R A D )O W Y .
Poniedziałek dnia 24. listopada 1930.
L W Ó W . 11.58 Sygnał czasu i hejnał.

12.05— 10.00 K oncert z p łyt gram ofon.,

15.50 Transm isja z W arszaw y Lekc ja  
ję zyk a  francuskiego. L ek to r  p. Lucien  
Roquigny. 16.15 Transm isja z W arsza ­
w y P rogram  d la dzieci starszych: „Jak 
samemu zrob ić  zabaw kę" (ozdoby choin­
kowe) w  oprać. M arji W ertenów ny. P ro ­
gram dla m łodzieży: Fe jleton  H. M ościc­
k iego pt. „W arsza w a  w  dniu 29. listopa­
da". 16.45 Koncert z p łyt gram ofon o­
wych 17.15 Transm isja z W arszaw y: „ Z  
życia  rzym skich ak to rów " —  wygłosi 
prof. dr- Gustaw Przychock i. 17.46 Trans 
m isja m uzyki lekk ie j z W arszaw y z „G a ­
s tronom ii". 's 18.45 Rozm aitości. 19.10 
Transm isja z W arszaw y: Skrzynka pocz­
towa roln icza —  korespondencję bieżącą 
om ów i p. inż. W acław  Tarkow ski. G ieł­
da ro ln icza , 19.26 K oncert z p ły t gramo­
fonow ych  i 19.35 Transm isja z W arsza­
w y: P rasow y D zienn ik  R ad jow y. 19.55 
Koncert z p łyt gram ofonow ych . 20.00 
„P ięk n o  L w o w a " —  w ygłos i prof. Stani­
sław' M achniew icz. 20.15 Transm isja z 
W arszaw y: Pogadanka. 20.30 Transm isja 
z W arszaw y: Operetka „D om ek  trzech
d ziew cząt" Fr. Schuberta w  oprać. Hen­
ryk a  Berte. W yk on aw cy : Ork iestra P o l­
skiego ltadja, W acław  E lszyk  (dyr.) i so­
liści: H alina Sawicka, D orota  Gutowska, 
T o la  M ankiew iczówna, AJ. W as ie l, W ik ­
tor Bregy, Janusz Brodnicki i inni. W  
p rzerw ie  odczytan ie Iwowskieg-o progra­
mu na dzień następny oraz lw ow sk i k o ­
m unikat teatralny. ‘22.00 Transm isja z 
W arszaw y: p. Maigdalena Sam ozwaniec 
wygłosi fe jle lon  pt. „S ta ry  n iem ow a a 
100-proeentowy d źw iękow iec". 22.T5 Kon 
cert z płyt gram ofonow ych . 22.50 Trans­
m isja z W arszaw y: Kom unikaty m eteo­
ro logiczny, p o licy jn y , sportow y, 23.00—
24.00 Transm isja m uzyki tanecznej z 
W arszaw y.

LIPSK  22.30 K oncert sym fon iczny. 
L O N D Y N  N A T IO N A L  22.40 M uzyka ka­
meralna. W R O C Ł A W  21.20 R ec ita l skrzy­
pcowy St. Frenkla. STUTGART 19.30 
IV . Koncert pon iedziałkow y. W yk . Ra- 
d joork . sym f. B ER LIN  20.30 „C ztery  dja- 
b ły ", słuchowisko Ottona Katza. L A N -  
GENBERG 20.05 K oncert m uzyki w spół­
czesnej PRAGA 21.00 K oncert Gaspara 
Ca.uada (w iol.) BR UK SELA  22.00 „L a  
fo lie  .Tournee" kom ed ja  E. Mazaud. WTE 
D EN 20.50 K oncert sym foniczny. RYGA
16.00 „C yru lik  S ew ilsk i" op. w- 2 akt. 
Rossiniego (skrót). BUD A PESZT  19.30 
Koncert ork iestry  filh .

Wtorek duła 35. listopada lftSO.
L W Ó W . 11.56 Sygnał czasu i hejnał

12.05— 13.00 K oncerl ' z p łyt gramofon.,
15.50 Transm isja odczytu rządow ego z
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W arszaw y. 16.Id Koncert z płyt gram o­
fonow ych  (W ie lcy  śpiewacy polscy i za­
grań.) 17.15 Transm isja z K rakowa: 
„Ś w ia tow e rynki zb ożow e" —  W ygłosi dr 
W ik to r  O rw icki. 17.45 Transm isja kon­
certu popularnego sym fon icznego z W a r ­
szawy z F ilharm on ji pod dyr. Grzego­
rza F itelberga W  program ie  muzyka 
skandynawska. 1. N. W . Gade: Uwertura 
„W spom n ien ie  o  Ossianie", 2, J. Svend- 
sen: harnaw a! paryski. 3. E. Grieg: a) P.a 
ny serca, b) Ostatnia wiosna. 4. 1. Sibe- 
lius: a) Ż suity „K ró l Chrystian I I " ,  1) 
E legja, 2) Musette. b) Poem at sym f. „E n  
Saga". 18.45 Rozm aitości. 19.10 Transm i­
sja giełdy ro ln icze j z W arszaw y, 19.25 
Koncert z p łyt gram ofonowych , 19.35 
Transm isja Prasowego D ziennika Radjo- 
wego z W arszaw y. 19.50 Transm isja o- 
pery z Poznania. W  przerw ie  ̂ odczytanie 
lwow skiego program u na dzień następny, 
oraz kom unikat teatralny lwowski. Po 
operze transm isja kom unikatów z W a r­
szawy i  oraz —  w  m iarę m ożności —  re ­
transm isje ze stacyj zagranicznych.

K O PE N H AG A  22.10 Dawni mistrze. 
KonCcrt Berlińskiego T r ia  Kameralnego. 
LO N D Y N  REG. 20.45 O pery kom iczne. 
S ZTU TG A R T  20.45 Popularne Opery i O- 
peretki. B U K A R E S ZT  20.00 Koncert ra- 
d joork . BE RN O  20.00 ..D jam ileh " opera 
kom iczna w  1 akcie B izeta M E D IO L A N
21.00 , Faust" opera Gounoda. W IE D E Ń  
21.30 Koncert chóru kozackiego Kubań. 
BU D APE SZT  19.30 Transm isja z Opery 
K ró lew sk iej. H IL V E R S U M  22.50 Tran  
m isja z teatru ,,Carre“  w  Am sterdam ie. 
„L on isc ", opera Charpenticra akt. II.

PO SZU K U JĘ  zdolnego pana ^ każdem 
mieście, k tóry ma szerok ie znajomości 
wśród p. p. lekarzy, dentystów, szpi­
tali celem  sprzedaży tanich lam p do 
naświetlania p ierw szorzędnej jakości 
za w ysoką prow izją . L is ty  pod „V ita - 
lu x“  do Adm in istracji „G aze ty  Poran­
n ej". 10421-2

,r"O X E I i“  10 m iesięcy sprzedam. W ia ­
domość Zimna W oda  kiosk obok dwor 
£a kole jow ego . 10507

10 ZŁ . dziennie. Pow ażne przedsięb ior­
stwo P rzem yślu  k ra jow ego  poszukuje 
Pań  i Panów  do lekk ie j p iśm iennej 
pracy dom owej. Gdynia P ort —  Skrzyń 
ka poczt. 4. 10894-9

rnummmomm
S Z W E D K A , panna K . Frunk (d ip lon iće  

de ITastitu t Central de Stockholm et Lu 
Conseil Koyal de M edecino do Sugde) 
protesor gim nastyki szw edzk iej, która 
pracowała dwa lata w Instytucie g im ­
nastyki szw edzk iej i  leczniczej w  P a ­
ryżu, rozpoczyna kom plety gim nastyki 
szw edzk ie j dla dzieci o.l 8 la l i  d la do­
rosłych od dnia 1 grudnia b. r. Sala 
w łasna. W p isy i  zgłoszenia o in form a­
cje proszę zwracać pod adresem  J. W . 
Pan i H rab iny Borkow skie j na Długosza 
15, roi. 35-62, m iedzy 9 —  12 rauo 
i  6 —  S w ieczór. 10337-5_    1

Ł A C IN Ę  tłumaczyć b ieg le  wyuczam  w  
ciągu miesiąca. Zgłoszen ia do A d m in i­
stracji pod „festina len te". 10501-2

POSJW Y^ÓŚiUkiW ĄNE
P A N I  w  średnim  w ieku  z in teligencji, 

poszukuje zarząd domu u samotnego 
pana lub u księdza. Zgłoszen ia do A d ­
m inistracji pod „I. M.“ i 10342

KUPhaiSPUiZMl
FU 1R O  podróżne nieużywane praw ie, li- I 

sy japońskie, okazy jn ie  do sprzedania. 
Kurkowa I. 11 A. kuśnierz Karpiak.

10238-3 1
F O R T E P IA N Y  I  P IA N IN A  now e i uży­

wane na rozm aite ceny, doskonale, z 
pierw szorzędnych fab ryk  sprzedaje, 
m ienia I1ANAK, Piłsudskiego 21, p ier­
wsze piętro. 10484

_    1
W S P A N IA Ł Y  gabinet męski m ahoniowy 

z bronzam i empire oraz garnitur salo­
nowy okazyjn ie  sprzedam Stolarnia 
Potock iego 28. 10501

M ELLE  sypialne, salony, jadaln ie, urzą­
dzania kuchenne, krzesła etc., na dłu­
goterm inow e spłaty u H escheltsa , K o ­
pern ika 23. (ró g  W ron ow sk ie j).

9067-45
----------------------------------------------------i

i* n t K  A  I - ż ę c i  ia, dywdny, 
L U h l i H  chodniki, garnitury 

kapy, firanki, poleca najtan iej

K A Z IN IE R Z  S K I B I Ń S K I
Lwów, KOPERNIKA 4. Telef. 51-10.

V is  a v is  Szkowrnna. 8537

ZA DARMO
DO K IN A  „P A Ł A C E "

MOGĄ DZIŚ PÓJŚĆ:

JAFFE Z., Janowska 26.
ELiNGHOFER M , Lw. Dzieci 11 a. 
SZPANDORFER M., Zielona 66, 
BERNFELD A., Murar ka 7. 
WEISBERG W.. Kołłątaja 8.
2.1PPEL E.. Kochanowskiego 60. 
SIŁBERMA.N A., Szewczenki 16. 
Wm OWSF.1 J., Sądowa 8. 
SKRZYŃSKI SEW., Mickiewicza 4. 
DORFMAN O., Rappaporta 11 a.

Bilety, których ważność upłyrT po 
3 dniach są do odebrania od 12— 1.30
w Administracji.  —  ■
P IE L Ę G N IA R K A  egzam inowana p rzy j­

m ie dyżury, zastrzyki, zlecenia ieka 
rza. WTeissgarbei W olność 5. 10509

A R T Y S T Y C Z N A  naprawa dyw arow  p er­
skich „Sm yrna", Kochanowskiego 25.
Te l. 70— 44. 10165-16   1

Ł Y Ż W Y ,  łyżw y, łyżw y, najpraktyczniej-
• szy podarunek na M ikołaja, Rentsch- 

ner, L eg jonów  37. 10362-6

P a t r z  rtcj Kir. d o m u  I

.[eżrfem u bez p o rę k !1
sprzed i 1/ I I  T  UL SOBIESKIEGO 12,

firma j j i \  H  1 t  TeleL Nr. 43-39.

E  B
r 'a z e l k t e g « j  r o d z a j u  

NA DŁUGOTERMINOWE SPŁATY.
7841

MIÓD górski kuracyjny z wzorow ych  pa­
siek 1 kg. 5 zł. M iód lip ow y 4 z l M iod

. n izinny deserow y 3 zł. 40 gr. poleca 
M leczarnia Dworska, M. Uroau Lwów , 
plac Unji B rzesk ie j 1. 6., filjii Dunin 
Borkowskich 2. T e le ion  92— 32. 10381-2

___________________________________ i
U N IE W A Ż N IA M  skradzione zaśw iadcze­

nie w o jskow e wydane przez P . K . U 
Łańcut na nazw isko H ilb ert Stieller, 
tir. 190b B izuza K rólew ska. 10472-3 1

U N IE W A Ż N IA M  2 w eksle z moim pod­
pisem, 1 na doi. 106.—  pi. 10. XII. 1930 
i 1 na doi. 108.—  pi. 10 I I .  1931 w yda­
ne na zlecen ie P io tra  i P aw ła  Hamka 
łów  w e  L w ow ie . Mates Schneider. 
Schodnica. " . 10169-3

Pow ażne b ie lsk ie  fabryk i w łók ienn i­

cze poszukują w e  wszystkich miastach 
Małopolski, stale tamże zamieszkałych, 

uczciwych i pilnych

sprzedawców
Bezpośrednia gotów kow a sprzedaż 

pierw szorzędnych inałer ja fów  w ełn ia­
nych wyłączn ie tylko konsumentom

Zgłoszen ia do adm inistracji pod: 
„Z jednoczone fabryk i b ie lsk ie " z poda­
niem re feren cji i życiorysu. 10040-4

Włosień p  i  materace
pomca najtan iej mechan. Przędzalnia

J Ó Ł E F  F R A N K E M
Lwów, Szpitclna 10 Tele f. Nr. 86-38. 

9377

63) (P r z e d r u k  w z b ro n io n y . )

H.S.BANNER

CZERWONY X0BRAv
AUTORYZOW ANY • PR ZE K LĄ Ć .

Z A N G I E L S K I E G O  j
ai w i

— Mały ptaszek — odparł poniekąd zgodnie 
i  prandą Piotr.

— Bądź ostrożny — rzekł swoje Holender.
Wieczorem były tańce w klubie Chandi i Piotr

poszedł z Zaranowami. Olga siała się przedmiotem 
ogólnego zainteresowania. Wszyscy w iedzieli do­
skonale, jak stała sprawa między nią i jej towarzy­
szem. Tłusta Nelly Whayle uśmiechała się ironiez 
nie. „To  bydlę“  Ferris patrzył z pod przymrużo­
nych powiek... Nie, biedny Ferdią! — należało 
współczuć tym, dla których Olga była niedościgła.

Przetańczywszy trzy razy, młoda para usiadła 
przed klubem w oddalonym kącie trawnika. Nao­
koło panowała wonna, ciepła cisza, przerywana 
tylko ćwierkaniem koników polnych w krzewach 
i stukotem kopyt końskich w stajniach na dole 
zbocza. W  czarnej dali połyskiwały brylantowe 
światła stojących w porcie okrętów.

Orkiestra zaczęła grać „Gdy mieliśmy siedem­
naście iat“ . Słodka, prosla melodja nastroiła Pio­
tra sentymentalnie. Poszukał ręki Olgi.

— Olgo, najdroższa — rzekł szeptem. — Z li­
tuj się... Ja dłużej nie wytrzymam.

— W ieiz mi — odpowiedziała cicho dziew­
czyna — że właśnie z litości dla ciebie — i dia sie­
bie — tak postępuję. Przypuśćmy, że przestalibyś­
my się liczyć z sytuacją — i że z którem z nas coś- 
by się stało? Co wtedy?

— A leż nic nam się nie stanie — zaprotesto 
wał — i nagle zapyta! z przerażeniem: — Na Boga. 
co ci się stało? — gdyż dziewczyna wysunęła mu 
palce z ręki i opadła na poręcz krzęsła z twarzą, 
zakrytą rękami, tłumiąc cichy jęk.

— Powiedz mi, Pet — rzekła zdławionym gło­
sem — czy wierzysz w  przeczucia?

— Absolutnie nie! — odpowiedział stanowczo. 
Nie był-r to zupełną prawdą, ale Olga była dziwnie 
wstrząśnięta i należało ją uspokoić. Co jej się mo­
gło stać?

— Wierzyłbyś, gdybyś doświadczył tego nie­

słychanego wrażenia, co ja przed chwilą — szep­
nęła. — To było straszne! Wydało mi się, że jakaś 
ogromu.., żelazna ręka chwyciła mnie za głowę — 
podniosła nnmowoli ręce do saroni — i wykręciw­
szy ją silą, zmusiła do spojrzenia na dno piekła...

Och, nie potrafię tego opisać! A le nagle zrozumia­
łam że nad naszemi głowami wisi jakieś niewia- 
rogodne nieszczęście, coś zbyt okropnego, aby się 
dało wypowiedzieć słowami. Pet, ja się bo;ę!

Chciał ją niezręcznie pocieszyć, ale gc odsunę­
ła. Po chwili uspokoiła się i powrócili oboje do 
kwarzystwa, lecz już yrzez resztę w ieczo'u byk 
smutna i małomówna.

Coś z jej niepokoju udzieliło się Piotrowi. Po­
wrócił do siebie, odprowadzony szyderczym gry 
triasem księżyca i położył się, usiłując zasnąć. A le 
sen nie przychodził. Próbował czytać — nie rozu 
miał — „przeczucie" Oig: nie dawało mu spokoju. 
Wkońcu jednak zapadł w  czujny, gorączkowy sen.

Obudził się z gwałtownem wzdrygnięciem w 
chwili, gdy mały zegar na stoliku koło łóżka wy­
dzwonił czw7arta, i momentalnie poznał, że w  poko­
tu ktos jest. Milczenie nocy przerywało tylno bło­
cie chrapanie jamników, poza tern cicho było jak 
w grobie. Pomimo to jakiś czysto zwierzęcy in­
stynkt, przekazany przez jaskiniowych przodków, 
ostrzegł go o obecności żywej istoty tak wyraźnie' 
jak glos.

Wysunął z ogromną ostrożnością rękę poz 
siatkę od moskitów. zdjął wiszącą koło łóżka cięż­
ką, okutą laskę, która odznaczyła się w  czasie 
wojny zgruchotaniem trzech teulońskich czaszel 
'• stanąwszy na podłodze, osuną! się na ręce i ko­
lana. Teraz trzeba było dotrzeć do drzwi. Poruszai 
się powoli jak ślimak, nie sprawiając najlżejszego 
szmeru. Był pewny, że nieznany gość musiał być 
obznrnomiony z pokojem i że celem jegc zaintereso 
wania było łóżko.

(Ciąg dalszy nastąpi.)

C E N Y  OGŁOSZEŃ: Za w iersz 1-szpaltowy m ilim etrow y (szer. PO mm.) og łoszen ie  zw ytiłe za tekstem 15 gr., za w iersz i-szpalt. m ilim etrow y (szer 60 m in.), na­
desłane 40 gr., za wdersz 1-szpalt. m ilim etrow y (szer 60 mm.) po kronice 45 gr., za w iersz 1-szpalt. m ilim etrow y (szer. 60 mm. w  tekście (kronika, re ­
pertuar) 55 gr., za w ie rsz 1-szpalt. m n im e*row y (szer. 60 mm.) w artykułach 100 gr., za w iersz 1-szpalt. m ilim etrow y  (szer 60 mm.) na p ierw szej stronie 
70 gr.. drobne ogłoszen ia za słowu 10 gr. kupno i sprzedaż za słowo 12 gr.. matrymonialne, korespondencje prywatne z,a s lcw o 1? gr., dja potrzebujących 
pracy lub posady 3 gr. Ogłoszenia drobne nrzyjm ujem y tylko za gotówkę. Cała strona ogłoszen iowa 300 zł., cała strona tekstowa 600 z> <-ałs strona pod na­
głów k iem  (1-szii) 700 zł. Ogłoszenia zam iejscowe 30 proc. droższe. Za ogłoszem a w miejscu zastrzeżonem, ogłoszen ia osobno stojące i bez numeru doliczam y 
” 5 proc. Odpowiedzialności za te rm in ów ; druk n ie przyjm ujem y P ot ta p rzekazów  nie Donifikujemy. —  U W A G A : Kolum ny ogłoszen iow e są podzielone oj 
8 łam ów  (szpalt), tekstowe 4 tamy (szpalty ).
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